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PRENUMERATA. 
Kurjer Warszawski 

chodzi w dni powszednie Ba 
= czorem, w niedziele í święta ra- $ 
|. no, a nadto wychodzą stale w $ 
dni powszednie, z wyjątkiem 
P poświątecznych, dodatki po- 


Warunki prenumeraty podane 
są w nagłówku numeru głów 
wiego, 

Oddzielna przedpłata na do» 
datek poranny przyjmowaną byś 


tiedakc :ja, Administracja 
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Album PORSEWSKI PO cena rs. 2. skin żeni 30-k. 


K ALENDARZ 

Imiona słowiańskie: Dziś Witowiła, jutro Władyboga. 

Zgromadzenia: Posiedzenie członków wydziału opieki sierot 
i ochron Towarzystwa dobroczynności (5//, po południu) oraz 
posiedzenie kwartalne członków zarządu wydziału kas poży= 
zkowo-rzemieślniczych. (Gmach Towarzystwa przy ulicy 
Krak, Przedm.—6'/, po południu.) 

„Pobór wojskowy: Ocena z wyglądu tych wszystkich, którzy 
nie posiadają świadectw urodzenia, oraz spraw dzanie wyka- 
zów popisowych z cy rkułów: 1, :, 3, 4 i 0-90, (Baraki rekru= 
ckie na Pradze—8 zrana.) 

stawy stałe: Wystawa "Towarzystwa sztuk pięknych. 
f (Krak.-Pyzedm., 15—od 10-ej 1ano do4-ej po południn.)— W y- 
| Stawa obrazów "Krywult a. (Hotel Furopejski—od 10-ej rano 

do £-ej og” em. )— Wystawa obrazów spółki malarzy OTAZ 
rzeźbia. wy-Świat, 27—od 10-ej rano do 71 ją Wieczo- 
1em.) — "edo 'a prób i i wzorów przemyełu fabryczne sap 
ke dzielniczego kiajowego. (Gmach Muzeum przemysłni rols 
ietwa jizy ulicy Krakowsk.-Przedmieście, Ni 66—codziennie 
„cd Ilej wno do 4-ej ] płowe w niedziele zaś ł święta od 


Iede) y o południu. ejście bezpłatne.) = Wystawa Mu- 

= seum rzemi (Gmach Muzeum pry ta i rolnic- 
waga Kiak.-Prz 66—codziennie cd 1C-ej rano dò 4-ej 
łudniu, dla rzemieślników od 7—9-ej wieczorem, w o 

| zaś i swięta od Wya 


ie A rano do-4-ej po południu.) — 
stawa etnograficzna. ejska, 18, dom hr. Branickiego—0d 
10-ej zrana do 4-ej po ADO), 

Wystawy terminowe: Wystawa prac ś. p. Andriollego. (Sa- 
on artystyczny malarzy, rzeźbiarzy i budowniczych, Nowy- 
wiat, 27—od 10-ej zrana do 7/4 wieczorem.) 

l T Wielki dziś „Carmen” (z udziałem panny Kazi- 
_. miery Hellerówny oraz pp. Suagnesa i liroggi- Muttini'ego); 
| EE „Aida” (z udziałem anny Libji Drog oraz pp Durot'a 

é t Broggi-Mutt niego; — Rozmaitości. dziś „Pierwszy 

| oraz „Te, które się szanuje”; jutro. „Flipota”; ;—N owy: 
-azis przedstawienie składane ( program nowy—z udziałem pań 
"Janiny Babińskiej oraz Klementyny Czosnow skiej); jutro 


4 
elena” (z udziałem panny Klementyny Czosnow= 


. „Piękna H 
skiej). Ga wiecz Tieczorom.) 


- Wiadomości bieżące. 


jak piszą 
Zawiądo- 


= Zebranie ogólne OBO „Moskwa”, 
` Mosk. wied., odbyło się w d. Zim bm. eq 


"MILUTKA ŻONA. 


POWIEŚĆ 


„przez 


Alberta Wilczyńskiego. 


(Dalszy ciąg.) 


upalne, dni czerwcowe. Moja robota przygotowaw- | 
czą zbliżała się już do końca i czułem się panem 
* przedmiotu. | rzystąpiłem tedy do nakreślenia ogól- 
280. planu całości z rozdziałem na poszczegolne dzia- 
> aby to wszystko przedstawiło się harmonijnie. 
ta, wymagająca skupienia całej uwagi, zabie- 
rala mi wiele myśli i czasu, a nawet pewnego natę- 
"żenia, Chwiłami zdawało mi się, że jestem "szefem ` 
u jeneralnego i układam plan kampanji. Tak 
"Samo miałem do dyspozyc, ji różnego rodzaju wojska: 
| piechotę, konnicę, arty lerję, rezerwy; tak samo mu- 
, śiałem przewidywać ataki nieprzyjaciół recenzentów, 
gromadzić argnmeiity na ich ewentualnę odparcie, 
manewrować, 
 głych, albowiem pewny byłem, że logiką faktów 
Brakowai życia pobiję ich wszystkich z kretesem. 
owało mi jeszcze dwóch najnowszych dzić 
o których wyjściu wyczytałem w dziennikach, więc 7 
„ezekałem cierpliwie nadeslania ich z księgarni, 
Tymczasem w rodzinie mojej żony gotowano ró- 
waleć przeciw mnie pewne plany, kto wie, czy nie 
sterniej vd moich skombinow rane, także przez Sze- 


i Drukarnia: Plac c Teatralny nr. 9. — 
di Łodzi kantor własni ij, Piotrkowska 7/2831, eront nr. 32.3. 


w ten sposób przeszła wiosna i nastały długie dni | 


oskrzydłać, a wreszcie grzebać. pole- f 


"Piątek... Dr 


EMbepalizabefi< KPAPESZNRERNRY o 


Dnia I 15 (27) | paźiziornika 1893 r. 


OGŁOSZANIĄ.. 

 Rekiamy: za jeden wiers3 
garmeutowy albo jego miejsca 
pierwszy raz 25 kop., każdy ną* 
stępny raz 20 kop. 
ie kop PA zajeden wier3ź* 
ś ko 

"Zwyczajne i małe ogłoszge 
nia w dodatkach porannych nia 
zamieszczają się. 

Ogłoszenia i prenumeratę 
przyjmuje kantor codziennie od 
$-ej rano do S-ej wiecz., w nie- 
dziele i święta od 106 do 1 z pół. 


nie może. ME" 
Dziś: Sabiny Panny. M. Wschód słońca o godzinie 6-ej minut 54 "Wschód księżyca o godzinie 8 minut 32 w, Wtorek: Wolfganga B. M, 
Sobota: - Szymonai Tadeusza A. Zachód ? tej BE: | Zachód r o EAR o Środa: Wszyst. Świętych. 
Niedziela: Narcyza B. Długość dnia” godzin 9 „ Wysokość wody na Wiśle st. 5 c. 6 (st 6 a. 2). Czwartek: Dzień Zaduszny. 
Poniedz: Germana B. M. Ubyło |_|. ło 7 2 i Dziś o godzinie 4-ej zrana. ciepła 70, __ CLIAN Piątek: Huberta B. 


- Telefon iiedakcji 268. — — Telefon . Administr. 514. 


miono 10 akcjónafjiszów, że oral o ) dopełnienie ka- 
pitału Towarzystwa nie odniosly skutku i że TOWA- | 
rzystwo znajduje się w przededniu likwidacji, gdyż 
ostateczny termin wniesienia pieniędzy oznaczony Z0- 
stał przez ministerjum na d. 27-my b.m., t.j. na dziś. 


Jedyną droga wyjścia dla umożliwienia istnienia | 


bylaby pożyczka 4 t miljona rubli. 
wach zebranie ogólne zadecydowało podać proś 


o wyasygnowanie Z LBA RÓW rządu ż milj. rubli | 
|- stacji bakterjologicznej utrzymanym był i nadal na 


dio olongatę terminu na wystara- | 


tytułem pożyć 
anim | rezolucja nastąpi, Towa- 


nie się o pieni? 


Po dłagich rozpra | 


rzystwo. e A zawiesić będzie musiało | 


tymczasowo przy, mowanie ubezpieczeń. 


= W dniu wezorajszym rozpoczęła się jesienna 

| rewizja kolei terespolskiej i jej odnóg, a mianowicie 
linij: nadnarwiańskiej, siedlecko-malkińskiej i brze- 
* szą chełmskiej. Komisja pod przewodnictwem na- 
czelnika kolsi r. st. inżeniera Kajanusa, naczelników 


wydzia!ów inżenierów Potiomkina, Wozniesieńskie- | 


go, Sklewiekiego i innych delegatów wydziałów i 
służb rozpoczęła swoją działalność od st. Praga; ' 
w dniu zaś jutrzejszym pociągiem nadzwyczajnym 
wyruszy na luję celem szczegółowego jej obejrzenia 
i nzasadnienia potrzeb na 1894-ty rok eksploata- | 
cyjny. 

= Magistrat przedstawił do zatwierdzenia władzy 
warunki do Tieytacji ua qostawę Pr. p. 354.050 pu- 
dów węgla kamiennego na potrzeby wodociągów * 
warszawskich i praskich. Suma entrepryzy przeno- | 
si 50,000 rs. 


= Z powodu uroczy ystego święta, przypadającego 
w nadchodzącą radę t.j. d. 1-go listopada r. b., po- | 
siedzenie kasy zaliczkowo-wkładowej emerytów war- 
szawskich odbędzie się we czwartek, d. 2-go listo- 
pada r. b., o godz, 12-ej z południa. 


= Wezoraj, o godz. 6-ej wieczorem, w warszaw- 


siedzenie rady opiekuńczej ochrony 32-ej (na Nowej 
Pradze). Zgromadzone na posiedzeniu opiekunki za- | 
kładu zaprojektowały wydawanie dziatwie ciepłej 
strawy w ciągn zimowych miesięcy oraz zaopatrze- 
nie najbiedniejszych w ubranka i obuwie. Głównym 
we a eak aa | D M S Lo- Opiekunem ochrony 32-ej jest dr. Teodor Liese. 


| 
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1 fa jeneralnego sztabu w spódniey, to jest przez sza- 

| nowną teściową. 

| Bawiące się kółko nasze uradziło wspólnie wyje- 
chać na dwa miesiące: sk tai i sierpień, do Szczawni- 
cy lub Zakopanego. się po bliższem rozważe- 
niu przekonaao, wszyscy, nie wyłączając mamy, 

| czuli, że tam w płucach eoś potrzebuje reparacji, 

ja Cesi-kasze! wprost wołał o górskie czyste po- 

| wietrze. 

| Ojciec żony, biorący udział w naradach, ten naj- 

| pierwszy filut między mężami, odrazu się zastrzegł, 
że on tego lata krokiem się ruszyć nie może z mia- 

| sta, albowiem rozpoczął budowę oficyny w jednej 


Ww powrocie do Paryża zatrzymał się chwilowe 


| w naszem mieście dr. L. Górecki. 


=: Bawi w naszem mieście redaktor Kaliszanina, 
adwokat Józef Radwan. 


== Zakład bakterjologiczny. 

Opuszczając dotychczasowe stanowisko w Warsza. 
wie, dr. Bujwid prosił zarząd miejski, ażeby asygno 
wany dotąd z kasy miejskiej zasiłek na utrzymanie 


„rzecz kierującego tąż stacją po doktorze Bujwidzie 
dra Palmirskiego. 

Magistrat z uwagi ńa rzeczywisty pożytek tego za 
„kładu, oddającego znaczne usługi przy leczeniu osób, 
pokąsanych przez wściekłe zwierzęta, chętnie się z 
"dził na dalsze udzielanie zapomogi, o ile z tę 
dzie pozostawał pod naukowym kierunkiem pomie 


| nionego lekarza. 


skiem Towarzystwie dobroczynności odbyło się po- | 
| ezy za oczyszczanie ich wnoszona jest opłata lub nie 


' że lub do lasu. 


= Przed Zaduszkami. 

Zarząd tramwajów wydał polecenie 60 do ruchu 
wagonów w dniu Zadusznym na cmentarz powąz 
kowski. 

Na linjach plac: Trzech Krzyży, Wola i- plac Tea 
tralny, Powązki liczba wagonów będzie zwiększona, 
r tak, “aby powozy mogiy odchodzić z każdego przy- 


` stanku ĉo trzy minuty. 


| 


| 
| 


Również uwzględniono i linję „plac Zamkowy— 
,dworzes petersburski” wobec oczekiwanego ruchu 
tłumów na Brudno. 

Oprócz tramwajów, na arterjach ruchliwszych ma- 
| ją kursować omnibusy prywatne, sprowadzone na ten 
dzień ż linij pobocznych. 

Na cmentarzu powazkowskim od tygodnia zawrzał 
ruch gorączkowy. 

Dozór cmentarza użył wszystkich stróżów i grabarzy 
w czasie wolnym od zajęć do uporządkowania gro 
bów. 

Wszystkie groby, pomniki i mogiły, bez względu 


są należycie obmiatane i AA 


Stacje welocypedowe. 
Za poradą cyklisty, p. W., kowale wiejscy w szero- 
kim promieniu od W. arszawy, przy drogach bitych, 


sza 


ma idzie do miasta i kupuje różne nowalijki, pil- 
nuje kucharkę, żeby to było przyrządzone, jak lu- 
bię. Kiedy pracuję w swoim pokoju, chodzi w dru- 
gim na paluszkach, nie gniewa się, że rzucam popiół 
na dywan, a wieczorem, przy herbacie wypytuje mię 


0 treść mojej pracy, żąda wyjaśnień, rzuca kwestje 
„1 wlepiwszy we mnie cudownie patrzące swoje oczy, 


słucha z zachwytem i intencją nauczenia się czegoś 
ode mnie. 

Wieczorem wyciąga mię z sobą na przechadzke, 
jak ja lubię, za miasto, w pola, między falujące zbo- 
Nawet towarzystwo młodych panów 


_ już jej się sprzykrzyło. 


z kamienie i tego dopilnować musi. Żałował, że | 


tak się stało i niby rozpaczał tak dalece, że musiała 
go Cesia pocieszać. Swoją drogą nie bardzo się 


martwiono jego odmową; pan tatko sam przez się 


nie jest zabawnym, a przytem wygodniś, więc prze- 
szkadzałby do dalszych wycieczek, jak do Szmeksn, 
Bialskiej Groty, Pesztu i i Bóg wie gdzie. Któż więc 
w takim razie miał reprezentować rodzinę. jak nie 
ja, najpopularniejszy mąż i zięć. Cesia jednak zna- 
jaca mnie trochę lepiej od innych, musiała mieć pe- 
"wne wątpliwości, skoro nie powiedziała mi nie o tych 
| zamiarach i skoro podwoiła jeszcze swoje względem 
mnie pieszczoty i uprzejmości. 

Uwielbiam kobiety, wiesz dobrze, Tadziu, i pier- 
| wszy staję w rzędzie ich wielbicieli, lecz nie mogę za- 
przeczyć, iż w charakterze ich daleko więcej tkwi 

amego rodzaju kociej perfidji i nieszczere; prze- 

egłości, niż u mężczyzn. Dlatego też zastanawiało 
"ię ię trochę obecne postępowanie Cesi i ta nadzwyczaj- 
na troskliwość o moje gusty i wygody. Rano na- 
_ przykład zapytuje mnie. co chcę mieć ua obiad. Sa- 


i 


— Wiesz, oni są zabawni czasem, można Się Z ni- 
mi i uśmiać, ale bądźeobądź błaznuja. 

Koniec końców, wczoraj przy herbacie, kiedy nwa- 
żała, że jestem już należycie skaptowany i ukołyst- 
ny, odzywa się niby obojętnie: 

— Kiedy my, Karolu, będziemy mogli wyjechać: 
pierwszego czy też dopiero 15-go lipca? Mnie to 
wszystko jedno kiedy chcesz i kiedy ci dogodniej, 
chociaż dobrze byłoby wyjechać wrześniej i wyrwać 
się z tego miejskiego piekła. 

Mamy wyjechać gdzie? — pytam zdziwiony -- 
pierwszy raz 6 tem słyszę. 

— Jak to nie wiesz? Wszak od tygodnia ułożone 
jest z rodzicami, że do Zakopanego. Lekarz powie- 

/ dziął mamie, że ja inaczej nie stracę kaszlu, a tatko 
nawet napisał list do kogoś znajomego w Zakopa- 


` nem, aby najął dla nas mieszkanie i posłał 50 guide- 
| nów zadatku. Nie chmurz się tylko, będziesz miał dia 


| odpoczął. 


siebie oddzielny zupełnie pokój do pracy, chociaż ja- 
bym rada była, żebyś teraz nie nie robił, lecz zupełnie 
(D. c. m.) 


ETC ETC OF EYE A WE A aa OŁ OBTA A 0 ONI" mP ET E A A EADC OE WEZ 
MEN ECT AE MOT A BY. EU ESY RAR TANCZ W PRZYDA Z DEER. Pos WE STEWIE UJĘTE ZOE PONCE 


oł EN H 
gå S ` S 
0000000000) ais KURJER WARSZAWSKI = Dhia 27 października 18985 =- l Mu T E 


A = z ESEJE ZZ EZZ ZZ 

zaapoteuję sig w porządnie, a nawet niektóre efai | s4 89, Balomeg "ze Blopakioh=5) s maom Taaa oiin pt dar poha A 

odobno takich „stacyj rowerowych”, sprzyjają- | T i - | przytoczę niektóre znamienne zdania: Confucius nad rzeką, 

cych rozwojowi sportu, bo ape. 26m cjb aA sports- W IR M ANSK À około mostu, powiada do ludu: „Dzieci, życie jest mostem 

mana od niedogodności przy uszkodzeniu się mąszy- b , łańcuchowym”. Lud nie rozumiał, to dodało filozofowi 
| emerytka 4693 


ny, jest już około dwudziestu. HK otuchy, więc nauczał logarytmów okrętu parowego, gdyż 

SWS EM j trzeba, żeby lud nic nie rozumiał. Oto mądrość Confu- 
ciusa: Nienawidziłbym siebie, gdybym kochał siebie; mał i 
żeństwo jest kwadraturą ożenienia i zamążpójścia. Co na* 
| leży czytać? mnie. Przez dobre cygaro można znaleźć 
przyjaciela; ale odwrotnież Miłosierdzie należy przezwy” 
ciężyć, żebrak jest przynajmniej żebrakiem; odbierzcie mu 
ubóstwo, przestanie być nawet żebrakiem, czemże będzie? {f 
żebrak ma prawo do braku miłosierdzia z naszej strony; 
wszelki rozwój jest zwyrodnieniem, ladzie zatem są zwy- 
rodniałemi małpami, gorilla zatem jest nadczłowiekiem; © 
najszlachetniejszą jest odwaga braku przekonań; uczyń sią 
zrozumiałym dla tłumu, pisz brednie, ale dodaj, że to po* 
trawy bogów itd. . 

Dowiaduję się, że autorami satyry na mętne dzieła 
filozofa Nietsehego są znani feljetoniści; Ferdynand Gross 
i Ludassy. 

Hrabina Kielmannsegg, małżonka namiestnika, zgroma 
dziła wczoraj komitet artystyczno-dobroczynnej wystawy 
ponownie zaznaczyła, że urządzenie jej ma ten wielki cêl, 
żeby zbliżyć bezpośrednio artystów. w sposób towarzyski 
z publicznością zemożną, w interesie obopólnym. Ładne 
to i oryginalne zadanie w mieście, które cierpi na brak 
otwąrtych salonów. 

Bawi tu Kazimierz Zalewski i zwiedza teatry, 


* 
Berlin, 25-go października, 
(Korespondencja specjalna Kurjera Warszawskiego.) 

Olbrzymi proces, toczący się od poniedziałka przed try* 
*bunałem I-ej izby karnej w Hanowerze, w którym zawe” 
zwano, jako świadków, przeszło stu oficerów, począwszy 
-od jenerał-majora aż do podporucznika, do tego stopnia 
zainteresował szerszy ogół, że wobec niego wszystkie inne; 
a nawet i najważniejsze sprawy polityczne na drugi plan 
schodzą. 


dnia 25 b. m. została pochowana na omentarzu brudzieńskime 


s sy P. 
TAKÓB SCHABUS, 


ohywatel m. Warszawy, 


5 opatrzony św. Sakramentami, po długich i ciężkich cier- 
j pieviach, zasnął w Bogu dvig 26-go października 1893 ry 
j przeżywszy lat38. Pogrążona w głębokim smutku żona, | 
| syn i rodzeństwo zapraszają krewnych, przyjaciół, kole- | 
$ gów i znajomych na żałobne nabożeństwo dę kościoła św. 
Antoniego przy ulicy Senatorskiej, dnia 28-go b. m, to 
jest w sobotę, o godzinie 40-ej i pół zrana, a następnie 
ua wyprowadzenie zwłok w tymże dniu i z tegoż kościoła, |] 
o godzinie Ż-€j po poł, na cmentarz powązkowski. 
Osobne zaproszenia rozsyłane nie będą. —4705 


a N 
Henryk bubieńsk 


zawiadowca stacji Łowicz dr, 8 W-V, 


przeżywszy lat 45, zmarł w Łowiczu dnia 25-go paździere 

nika 1893 roku. Ę 

Pozostała żona z dziećmi, ojciec, brat, siostry i rodzina | 

| zapraszają krewnych, kolegów, przyjąciół i znajomych 

na żałobne nabożeństwo, odbyć się mające w kościele 

Farnym w Łowiczu, w dniu 28-ym b. m., to jest w sobo- | 
tę, o godz. ff-ej przed poł, oraz na pogrzeb z tegoż ko% 

ścioła na cmentarz miejscowy. —4706— 5 


c zaa 


= Sąamowola. | 
Na trotuarze przed domem nr. 49-ty na ulicy Kru- 
czej (róg alei Jerozolimskiej), w punkcie hardzę oży- 
wionym, od kilku dni istnieje formalna pułapka na no- 
gi Jtet t; à to wskutek wyrwanego asfaltu. 
rządzający domem nr. 49 objaśnił nas, że wła- 
ściciele sąsiedniej nieruchomości nr. 47 (pp. Sehuster 
i Peschl), przed kilkoma dniami samowolnie spadek 
rynsztoka ku alei Jerozolimskiej zmienili, chodnik 
porujuowali, pozostawiwszy go w obecnym stanie. 
W imię tedy wygody publicznej prosimy 0 dopro- 
wadzenie chodnika -do porządku, nim kronika wy- 
padków zacznie notować łamanie i wykręcanie nóg 
w tem miejscu. : 


= Kradzieże. 

Nocy wczorajszej okradziono sklepik wiktuałów Kupfer- 
berga pod M 31-ym przy ul. Grzybowskiej; złodzieje wyła- 
mali zamki i wynieśli różne towary, jako to: cukier, świece, 
zapałki, oraz kobiałkę z kilkunastoma rublami w drobnej mo- 
necie. — Ze strychu domu pod M 25-ym przy ul. Kruczej 
skradziono bieliznę, należącą do dwóch lokatorów, wartości 
przeszło 100 rs.; sprawyczynie kradzieży: Adela Krauzowa i 

leksandra Tafiińska zostaly ujęte, lecz już część łupu zdo- 
łały spieniężyć. — Pod % 41-ym przy nl. Chmielnej przy- 
trzymano na uczynku kradzieży Józefa Komara. — Przy ul. 
Granicznej pod M 4-ym Chanie Sierocie skradziono 11 kur; 
złodziejka, Marcela Reogowiczowa, została schwytana. — 
Abraham Ferszt z pod X: 63-go przy ul. Pawiej oskarżył Da- 
wida Nusbauma i Herszą Finstera o sprzeniewierzenie powie* 
rzonego im towaru. — Nocy móch bę zamieszkałemu pod 
M 22im przy ul. Wroniej Stanisławowi Stępkowskiemu, 
w powrocie do domu, wyciągnięte pugilaros, A 518 
TS. w Errr — Z mieszkania Rothejma pod X 15-ym 
przy ul. Bugaj skradziono garderobę, pościel i bieliznę: 


= Kradzież na dworcu. nt 7 

Nocy onegdajsżej na stacji Pruszków, kolei wiedeńskiej, 
niewiądomi rabusie, wybiwszy okno w mieszkąniu pomocnika 
zawiadowcy, p. Praźmowskiego, unieśli kosztowności srebrpe 


i złote. 


u] 


m M ar 


Sprawców kradzieży na razie nie odezukano- r B. P. i Istniała w Niemczech przez czas długi szajka lichwiar=, 
= Wypadek z bombą. ; | ska, trudniącą się pod osłoną interesów bankowych intra*, 
W dniu wczorajszym mieszkaniec Okuniewa, Stanisław tnem rzemiosłem, ułatwianiem oficerom pożyczek pienię- 
Rosik, przechodząc poligonem rembertowskim, znalazł bombę. i m MORTEM, ALWIN prom pozyczęa EE h 

_ Powióciyezy da łaa R. zapragnął wydobyć proch z po- : i 1 - żnych, których ndziejała w piarsa apain iA SE 
cisku i w tym celu zaczął go razbijąć kamieniem. PP KUPIEC niecny wyzysk swoich ofiar, Ger, zgłaszający się 0 po” 
Nastąpił wybuch, przy czem odłamki trafiły Rosika w twara k a , życzkę, otrzymywał za opłatą 5—6% i 1—2 prowizji 
i zraniły go niebezpiecznie. przeżywszy lat 68, zakończył życie. na weksel sumę żądaną, lecz częściowo tylko w gotówce, 


Nieprzytomnego odwieziono da szpitale częściowo zaś w losach loteryj najrozmaitszych, którę u- 
prawniały tylko do wygranej, nie przenoszącej 2,000 ma- © 
rek, a przechodziły przed czwartą klasą, najwięcej przed- 
stąwiającą karzyści, znowy na własność „bankierów”. We- 


Żona, dzieci, wnuki i prawauki zapraszają ną wyprowae. 
dzenie zwłok w piątek, t. j. d. £27-go b. m., o wBazinie 
p £2-0j w połndnieź mieszkania przy ulicy Przechodniej % 


nr. 3 na ementarz wyznania mojżeszowego. 0u0 


= Ospa. 

W domu pod X 62-im przy ul. Ozeruiakowskiej zdarzył się 
jnż trzeci wypadek zapadnięcia na ospę. 

Dezynfekcję zarządzono, a ponieważ w.rzęczonym domu 


PIYZTEW G 


f 
Konstantego ksle w całości były wypłacone, gdy zaś zachodziła p0“ 
| 
| 
| 


znaj duję się szkołą elementarna, komisarz cyrkułowy zwrócił | + Sprostowanie. — W nekrologji $. p. 
się do władzy naukowej o polecenie zamknięcia na pewien | Kuźmińskiego, w M 292, zamiast zakończył życie w Pasio- | trzeba prolongaty, narzucano oficerom nowe weksle, zng- 
czas szkoły. i ce, powinno być w Prz, siege! ' —1191— | cznie wyższe, w tych samych warunkach, tak, iż dług 02%" 


sami wzrastał z bajeczną szybkością. Nadto szajka ta 


= Na stanowisku. 

W magazynie krawieckim pod M 4 przy ul. Nowosena- 
torskiej upadł podczas czynności zarządzający sklepem, Józef 
Michalski. 

Wezwany lekarz stwierdził atak apoplektyczny. 

Michalskiego odwieziono nieprzytomnego do szpitalą Dzie- 
eiątka Jezus, i 


== Otrucie, 

W dnia wczorajszym 10:letnia Balbina Ostrowska, córka 
stelmacha z Powązek, wypiła sporą ilość słodkiego ulepku, 
mniemając, iż to jest jakiś raranak. 

Niebawem nastąpiły sf omaty otrucia, okazało się bo- 
; wiem, iż słodki płyn był tracizną na wytępienie szczurów, 
at Rychłą pomoc lekarska zapobiegła niebezpieczeństwu, lecz 
stan zdrowia dziewczynki jest groźny. 

= Pożar. 

Wegorajizaco wieczora, około godz. 7-ej, przy ul. Nowo- 
fipki pod M 10-ym, w fabryce wyrobów wełnianych, mieszczą- REEE a d H $ by gd - 
cej się od frontu na I-em piętrze, skutkiem przepalenia się | nie wiedzieli dzisiaj, co mają ze sobą robić, jak się na 


drutu, spadła lampa wisząca. dwoje rozedrzeć, jak być równocześnię, w dwóch.miejscach: | 
Qd rozlauej nafty wynikł gwałtowny pożar. | w teatrze greckim parlamentarnym i w gmachą gotyckim | Samuel Seemapn, 8) bankier Juljusz Regenberg, 9) komi- 
Zawiadomiono przez telefon oddział nalewkowski straży, | miejskim. Po za kolumnami greckiemi miał grzmieć Kro- wojażer Stamer. A. | 
o Pobrykanę, Sasia Szyca, kala SwAai pa? + | nawetter, którego wybrali bogaci mieszczanie śródmieścia, Akt oskarżenia wini podsądnych o lichwę z zawoda 
7 POT j Ga TP a on za to obwołuje krucjatę przeciw mieszczaństwu; |. 4 wyzyskiem trudnegó pototan, lekkomyślności i niedo- 
| miał tam przemawiać, rzecz bardzo rzadka t, zw, „hrabia | Świadczenia innych; o urządzanie gier hażardowych z za* 
NOTATNIK TERMINOWY, | artykułów fundamentalnych", Hohenwarth, zapowiadano | wodu; o oszustwo i przewinienia przeciwko przepisom, do- 
wielką mowę hr. Jana Stadnickiego— przedstawienie za- | tyczącym wydawania losów; o sprzeniewierzenia i ouczyn= 
— D. %-g0 październiką, jako w dzień niedzielny, zawie- | 


trudniła się szulerką po różnych miejscach kąpielowych 
i zagranicznych. _ . 

Na trop praktyk oszukańczych, z wielką dokonywanych 
zręćznością, naprowadziła prokuratorję w Hanowerze de | 
nuncjacja, tamże wniesiona pod d. 5-ym sierpnia r. z., * 
treści, że dő bankierów Maksymiljąna Rosenberga i Alber- 


r A 
ta Hessa d, b-go maja r. z. przegrał w Kaa 14,700 | 
cznik v. Mildel z Schwetzingen sumę w w „100 4 


 WAADONOSCI  ZAGRANICZĄE 


Wiedeń, 24-g0o października. 
(Korespondencja specjalna iwnjera Warszawskiego.) 
Jest mnóstwo ludzi, których zawodem w życiu bywa 
zaspokojenie ciekawości, sznkanie wrażeń dla wrażeń i dla 
zabicia czasu. Z takich ludzi, tak zwanych tutaj „Pil- 
cher> składa sią'np. publiczność, która zbiera się codzien- 
nie dla słuchania „Burgmusik” w dziędzińcu pałacu ęe- 
"gąrgkiego.  Publiezność w parlamencie składa sią prze- 
ważnie również z takich ciekawskich, tylko, że są lepiej u- 
brani, a należy do nich wielu studentów, zwłaszcza człon- 
ków niemieckich „burschenschaitów”. Otóż. ci cickawscy 


marek w grę hazardowną, 


Zarządzone na mocy tej denuncjacji przez władze po- 
szukiwania wykryły całe gniazdo Opryszków cywilizowa 4 
nych, których niebawem aresztowano. Na ławie oskarżo- 
nyclł zasiedli: 1) bankier Maksynijjan Rosenberg, 2) ban- 
kier Albert Hess alias Seemann, 3) bankier Louis Abter, 
4) bankier Juljusz Sussmaln, 5) kapitalista Jan Fahrle, 
6) rotmistrz pozasłużbowy vœ. Meyerinck, 7) kapitalista © 


nw e m A Z O O OOOO EAZA O aa, 
i BERA zz z = - z 


tem wielce zajmujące, zwłaszcza, że publiczności udaję się | ki, ułatwiające lub popierające wyżej wymienione przewi* 
szone będą czynności komisji poborowej wojskowej; d. 80-go | zazierać i po zą kulisy. Nic dziwnego, że i pań zbierają | nienia. O to samo oskarżeni są również: kapitalista Si- 
polic AE 7. Li goa losowanie papisowych z cyrkułów | sie całe rzesze, Tymczasem naraz przez całą Ringstrąsse | chner i podporucznik pozasłażbowy baron v- Zedlitz- 

Aa i i, ża | przeleciałą rakieta: przesilenie na ratuszu, burmistrz Prix | Neukirch, którzy uszli wszelako na razie ręki sprawiedli- 
k z njrzał się wygryzionym przez własną, liberalną partję, wości, gdyż ratowali się ucieczką, - RE- 
| będzie tąm posiedzenie kapitalne. 1 czy nie jest to dla Wszyscy oskarżeni, z wyjątkiem rotmistrza pozasłu- 
| każdego ciekawskięgo sytuacja Herkulesa na drogach roz- | żbowego v. Meyerineka, udekorowanego czerwonym orłem | 
| stajnych? To nie bagatela, gdy ustępuje burmistrz stoli- | 4 ej klasy z mieczami u pierścienia i orderem domowym 
| 
f 
| 
{ 


Y6eńrologja. 
ekrologja. 
cy, pierwszy burmistrz wielkiego Wiednia, który jego u- | saskim 1-ej klasy, i podporucznika v. Zedlitza, karani byli - 
rządzenie przeprowadził, Optymiści sądzą, że partja się 
|ocknie i na nowo go wybierze. (Ciękawscy mają silne 
nerwy albo ich może wcale nie mają, a wrażenia są dla 
(nich tylko łagodnem łaskotaniem. Ale dla ogółu tyle 
, jest w tych dniach silnych wzruszeń, ile już od lat 14-tu 
i nie było. 
Nakładem Merlina wyszła tu wesoła satyra na dzieła 
' rzekomego filozofa Nietsche, napisał ją nieczłowiek—Un- 
i | mensch p. t. „Also sprach Confucius”. Przekpiwa on 
pry! zk 2 PE Z - pom b p , Pisma Nietschego, noszące tytuły: „Also sprach Zaretu- 
i stra” i „Jenseits von Gut und Boese”, Satyra jego po- 


kilkakrotnie za sprzeniewierzenia, fałszerstwa wekslów; 
krzywoprzysięstwo, oszukańcze bankructwo, kradzież, urzą 
dzanie gier hazardowych i 4 d. y 2 
V. Meyerinck i v, Zedlitz występowali zazwyczaj w roli 
trenerów. Dzięki stanowisku swemu społecznemu izale- 1i 
tom towarzyskim, do kół oficerskich i innych łatwy mieli | 
dostęp. Spólników swoich pod > fałszywemi nazwiskami 
prezentowali jako fabrykantów, wielkich przemysłowców, . 
a do ucha szeptali nawiasem oficerom, że ci przemysłowcy 
ogromnie są majętni, że namiętnie oddają się grze, że wca= 
le nietrudno zdobyć od nich 50—80,000 marek. y 


ANY TK "EPP TT AZ 


A A T 
Janina Sobolewska, 
córka inżeniera, po ciężkiej chorobie, dnia 25 b. m., opa- 
trzona św. Sakrumentami, ZA się do wieczności 
w 15-ej wiośnie życią. Stroskani rodzice, babka, brat i ro- 
dzina zapraszają znajomych i życzliwych na żałobne nabo- 
żeństwo, odbyć się mające»dnia 27-go b, m, t. j. w piątek, 
o godzinie 40 i pół zrana, w górnym kościele św. Ale- 
ksandra, a następnie na wyprowadzenie zwłok w tymże 
dniu i z tegoż kościoła zaraz po skojiczonem nabożeństwie 
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N A Oczywiście w grze właśnie wielcy przemysłowcy wiel- Petersburg 206-g0 października. (7. Aj. półn.)— 
m cieszyli się powodzeniem i to z powodu, że używali | Dowódzca dwunastego korpusu, jenerał Zwierew, zo- 


= podwójnej rulety, kart znaczonych i innych środków, któ- ; l Reg f 
Te potrafili ukrywać przed okiem niepodejrzewających ich | Stał mianowany pomocnikiem, dowodzącego wojska- 


_ partnerów. Oficerowie przegrywali jednej nocy i po kil- | mi okręgu wojennego warszawskiego. 

= Kanaście tysięcy marek. Pewien obywatel ziemski prze- Petersburg 26-go pażdziernika. (7.. Aj. pół.)— 

| grał w Baden-Baden jednej nocy do v. Meyerincka 60,000 | Sprzedaż pojedyńezych numerów gazety Syn Otiecze- 

Marek, Ofiar takich są dziesiątki, a może setki wśród | stwa została zabronioną. 

- afer oficerskich, 

> Prawdopodobnie proces potrwa jeszcze z 10 dni, Æ. UR OCZYSTOŚCI FRANCUSKIE. 

i Paryż 26-go października (Tei. Ajen. półn.)— 
Dzisiaj zrana odbył się bankiet, wydany przez przy- 

jaciół Gambetty na cześć delegatów prasy russkiej. 


si Paryż, 24-go października 
~ (Korespondencja specjalna Aursera Warszawskiego. 
17 Wczoraj, o godz. 84 zrana, admirał Avellan, wraż ze 
l i | "woim orszakiem, zwiedzał Muste Grévin, następnie pra- 
| "60Wnie towarzystwa „Lux” na przedmieściu Levallois-Per- | Główne ulice miasta bardzo ożywione, Liczne gru- 
"et, poczem wrócił tylko do klubu dla zmiany ubioru i u- py chodzą.po mieście z flagami i bukietami, śpiewa- 
0 dat się pod eskortą plutona kirasjerów na śniadanie do jąc pieśni narodowe. W bankiecie uczestniczyło 400 
 Binigterjum wojny. Jednocześnie w ogrodzie Tnileryj- | * * ób j + Jiezbi datea ohęważa! 
_ Skim gromadziły się towarzystwa: gimnastyczne, ratunko- | 086b, w tej liczbie wszyscy wybitniejsi OBYWALELE 
| lugduńscy. Mer Lugdunu wygłosił toast za zdrowie 


Ne strzeleckie i śpiewackię. .gdunu. ' 
e: [sA 8. 12-ej rusza cały ten pochód w zwartych szeregach | Jego Cesarskiej Mości Najjaśniejszego Pana, Jej Ce- 
at „ogrodu witany przez iłum, nie brak nawet małoletnich | sarskiej Mości Najjaśniejszej Pani i całego Russkiego 
aeS tę bnków w tych stowarzyszeniach, widzimy bowiem 7-mio Domu Panującego. Orkiestra wykonała russki hymn 


1 Beletnich ówni ini - ż <A 
0) "ejna Ee k również małą kantinjerkę z trady narodowy. Następnie mer wzniósł toast na cześć 
yg „W szkole wojskowej odbyła się prezentacja wyższych | sławnych russkich oficerów. Admirał Avellan wy- 
WE oficerów, która trwała 10 minut, poczem goście russcy u- | głosił toast za zdrowie munieypalności. Oficerowie 
JEF „dali z >i 8 ; yp ý fi 

| la 13 2 pole Marsowe do galerji maszyn, gdzie odbył | ryggcy byli potem obecni na festynie weneckim i na 
u świetny popis ewolucyj wojennych na koniach, poprze- 


ń 
> 


ii dzo uroczystą prezentacją historycznych chorągwi, cze- | galowem widowisku, wydanem przez prasę w „Grand 
m 
M 


iR U towarzyszyła odpowiednia muzyka. | Thêatre” na korzyść rodzin, pozostały hd RaarACh 
w Ma tym popisie śpieszą goście russcy na popis żeglarski | „Rusałki”, poczem © godz. l-ej w nocy odjechali 

fi fta Sekwanie, Zajęli oni miejsca w przeznaczonych stat- | z Lugdunu, żegnani z entuzjazmem, 
_ „ch į wysiedli przed trybuna honorową, gdzie ofiarował Marsytja 26-g0 października. (Tel, Aj. półn.)— 


, | tu lunch kontradmirał Logć i członkowie towarzystw wio- 
,.  Harskich, poczem rozpoczęła się defilada łodzi i statków 
I jozelkiego rodzaju, przystrojonych w chorągwie i wieńce. 
| “Uè zmrok zupełny zapadł, gdy strzał armatni rozległ się 
t "A znak zakońcenia tej fóte nautique. 

dy Rigada Ki zgromadzeni byli już wszyscy w „Galerie 
SmS 80 metres”, łączącej galerję maszyn z k Dóme 
NG > łączącej galerję maszyn z kopułą „Dóm 
| kę czasu wystawy nie było tak olbrzymiego bankię- 

RE Amatorów proszących o bilet było 80,000, wzięło 
li edak udział w- uczcie tylko 3,600 osób, bo tyle tylko 

4 Pała się pomieścić w przeznaczonej sali. ~ 

„| 0BOrowe miejsce zajął senator Rane, prezes stowa- 
re mia dziennikarzy republikańskich, na którego padł 
ią z pomiędzy trzech prezesów stowarzyszeń dzienni- 
A Nor do miejsca tego mających prawo* Hóbrarda 

zievesa i Ranca. Toastów nie było, postanowiono 
EA że tylko Rane trąci się kieliszkiem z admira- 


Admirał Avellan przybył tu dzisiaj o godz. 9-ej rano. 
Kiedy pociąg wjechał na dworzec, zgromadzona tam 
publiezność odkryła głowy i uroczyście powitała go- 
ści russkich. Marynarze ruszcy udali się do prefe- 
ktury, odprowadzeni przez nieprzejrzane tlumy witą- 
jącej ich uroczyście publiczności, która powozy ich 
zarzuciła kwiatami, Rzucano także confetti. 

Marsylja 26-go października. (Tel. Aj. półn.)— 
Kanonierka „Teree” przybyła tutaj.i powitana zosta- 
ła przez niezliczone łódki, wiozą08 publiczność, wita- 
jąca marynarzy russkich gromkiemi okrzykami. Sto- 
jące w porcie okręty handlowe wywiesiły wielkie 
flagi. Kanonierka „Terec” przybiła do brzegu, na 
którym stoją tłumy publiczności 

SPRAWY CELNE. 

Berlin 26-go października. (Teb. pr. Æ W.) — 
Wbrew doniesieniom Aoelnische Złg., ną giełdzie kra- 
żyły dzisiaj pogłoski, że konferencje w- sprawie za- 
warcią traktatu handlowego pomiędzy Niemcami a 
Rosją zbliżają się już do końca. (4j. półn.) 


REFORMA WYBORCZA, 

WP iedeń 26-go października. (Tel, pr, K, W.) — 
Nad całą sytuacją parlamentarną panuje wciąż mo- 
wa hr. Hoheuwarta, który oświadczył wyraźnie, że 

staje w obronie zagrożonego interesu mieszczaństwa, 
| ek, Na usługach było 400 garsonów, 100 maitres | pomimo że jest ono liberalnem, nie może bowiem po- 
W. 160 szafarzy, 100 posługaczy, 60 kucharzy. | zwolić na zdławienie klas posiadających przez czerń 


| Fszystko co pozostało niezjedzonem, rozdano ubogim. . prt E > 
he , Y > k 
a Po bankiecie odbył się balet „Maladetta”, admirał proletarjatu. W oświadczeniu tem upatrują goto 


IE, wrócił dopiero o godz. 114 do klubu wojsko- P 
"S0, gdzie przyjmowano gości russkich kolacją. | celem obalenia hr. Taaffego. 


147 0 

| Fe STAN WYJĄTKOWY. 

a Wiedeń 26-go października. (Tel. pr, K. W)— 
Komisja izby deputowanych dla sprawy zaprowadze- 
* nia stanu wyjątkowego w Pradze czeskięj zdecydo- 

wała się prowadzić obrady tajnie pomimo przeciwnej 

uchwały izby. Położenie wciąż bardzo naprężone. 


BURMISTRZ WIEDNIA. 
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Wellanem obok niego siedzącym i powie: Vive la 
*ussie! na co admirał Á Betje h Vice la France! 
Fr. Ciekawe BR cyfry dotyczące ilości spotrzebowanych 
oa 
| polędwicy wołowej, 700 EK W prz AE 

8 . + : 3 ? 
111,00 wafi, 500 kilog. winogron, 2,000 jabłek i tyleż 
t  nszek, 4,000 filiżanek kawy (czyli 80 kilog kawy). 
$ 4000 butelek szampana, 500 litrów fine champagne 
12,000 bułek, 25 beczek wina, 4000 butelek wody mi 
«ralnej, Prócz tego 150 kil. masła, beczułką musztar- 
» 100 kilog. soli, 10 kil. pieprzu, 100 litrów oliwy, 
a Czułki octu, 100 kil. cukru, nadto 82,000 talerzy 
2.000 kieliszków, 400 półmisków i 12,000 wykała- 
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| i Ttlegrany „Kurjera Warszawskiego”. 
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$ „Paryż 26-go października. (Tel. pr. K. W.)— 
i „A Cesarskie Wysokości Wielcy Książęta Sergjusz 
| wy, pł Aleksandrowicze złożyli w dniu dzisiejszym 
| | Ite prezydentowi rzeczypospolitej. (4j. półn.) 

| y, efersburg 26-go października. (7. Aj. półn.)— 
i fabrykantów tytoniu postanowił prosić o zmia- 
istniejących opłat dodatkowych od: wyrobów ty- 


40] 


„ onych. Postanowiono urządzać zjazdy perjody- 


j 


Ustąpienie burmistrza wiedeńskiego, dr. Prixa, uwa- 


beralnego, Antysemiei przypisują je swojej wytrwa- 
lej opozycji. Nie mogąc dziś jeszcze proponować 
swojego przewódzcę, Luegera, na burmistrza stolicy, 
agitują za wyborem jego na pierwszego wiceburmi- 
strza, a na urząd burnmistrzą podsuwają kandydaturę 
liberała, dr. Lederera, jednego z tych, którzy kopali 
we własnem stronnictwie dołki pod Prixem. Ponie- 
waż Prix nie złożył swego mandatu do rady miejskiej, 
możliwym jest także ponowny wybór jego. 


| yy, etersburg 26-go października. (T. Aj. półn.)— 

HB dniu dzisiejszym komitet taryfowy zaczął rozpa- 
ać taryfy opłat w przystaniach nad Wołgą od 

Y, ryb, soli i zboża. 

Petersburg 26-g0 październi ka. (T. Aj. p.) — 

starz stanu rady państwa, Szmeman, został mia- 


wany dyrektorem drugiego departamentu ministe- | 
sprawiedliwości. l 
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_ > KURJER WARSZAWSKI. — Dnia 27 października 


Kugdun 26-g0 października. (76. Aj. półn.)— j 


wość hr. Hohenwavta do wejścia w sojusz z lewicą, | 


Wiedeń 26-g0 października. (Tel, pr. K. W.)— | 


żają tu powszechnie za ciężką klęskę stronnictwa li- | 
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i HELLMESBERGER 

| Bieden 26-go października. (Tel. pm K. W.)— 

| Dzisiaj odbył się tu wspaniały pogrzeb Józefa Hell- 
mesbergera, patrjarchy życia muzykalnego w Wie- 
dniu. (Stary Hellmesberger był przez lat czterdzie- 
ści kilką dyrektorem konserwatorjum wiedeńskiego, 
kapelmistrzem dworu i założycielem słynnego kwar- 
tetu; pozostawia on synów, którzy zajęli już także 
wybitne stanowisko w świecie muzykalnym; przyp. 
red. | 

| 

| 


BRONSART, 
Berlin 26-go października. (Tel. pr. K. WarJ— 


| Zamianowanie jenerała Broneavta ministrem wojny 

| wywołało w sferach wojskowych powszechne zado- 

| wolenie. Podobno i ks. Bismark uważał jen. Bron- 

| Barta za zdolność |ierwszorzędną. Wybór padł zini- 
cjatywy osobistej cesąrzą. 


| 
| Niilo 
| DEGRADACJA, 

Palermo 26-gọ października. (7. pr. K. W.) — 
| Za należenie dó stowarzyszeń socjalistycznych zde- 
| gradowano tutaj i wysłano do Capri dwóch pod- 
oficerów. Ponieważ pułki sycylijskie silnie zarażone 
| Są socjalizmem, postanowiono rekrutów tamtejszych 

wcielać odtąd do innych pułków. 


| % WOJNA Z MAROKKIEM. 

Madryt 26-g0 października. (fel. pr. K. W.)— 
| Minister wojny zabronił dziennikom podawać pry- 
watnyeh wiadomości o operacjach wojsk hiszpańskich 
przeciw maurom, 


| Grac 26-go października. (Te pr. K. W.) — 
Hrabina Hartenau powiła syna. 

| Madryś 26.g0 października. (Tw. pr. K. Wy— 
Termin wyborów municypalnych naznączono na 

| dzień 10-ty listopada. 
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TELEGRAMY" HANDLOWE, 


Rerlin 26-go października. (Felegn. prymatny Kun Warsg.) 
Nastrój giełdy dzisiejszej był cokolwiek lepszy a obroty 
żywszę. Na rynku rubli i wartości russkich, które miały dziś 
lepszy pokup, wystąpiły zwyżki kursowe, W porównagiu 
z wczorajszemi kursąmi podniosły się banknoty russkie w p- 
brotach natychmiastowych o 65 fen, a w dostawowych a 
50 fen. Warszawa krótkoterminowa lepiej o 55 fen., kró- 
tki Petersburg o 30 fen., podczas gdy Petersburg długnier- 
minowy gorzej o 10 fen, Przekazy na Wiedeń w aba ter- 
minach pozostały bez zmiany (krótkie 160.40, długoterminowe 
159.40). Listy zastąwne ziemskie brano po 85.40 i pożyczki 
wschodnie Il-ej em. po 65.80, a listów iikwidacyjnych nie 
dotykamo; pożyczki wschodnie 3-ej emisji odzyskały 10 
kop. Mniej płacono za 4!/,%, listy zastawne russkie i 67, 
russkie renty złote z r. 1883-go i kupony celne (325.10), 
więcej natomiast za 4; pożyczki konsolidowanę russkie z r. 
1880-go i pożyczki premjowe russkie 4 1. 1866+go 3-ej em. 
Akcyj kredytowych austrjackich nie notowano. Do datni wpływ 
na giełdę wywąrła większa obfitość gotówki na rynku pie- 
niężnym; dyskonte prywatne spadło o'/a (4!4%/). Żyto 

| miało dziś tendencję słabą i oddawąne było taniej o 1 

m. w towarze gotowym i o 75 fen. w dostawowym. 
Berlin 26-70 października. (Notowania urzędowe giełdy). — 

Pil.ban. rus. w tr. nat. 212.25 | Akcja d. ż. w. wiad,  —— 


| Weksle na Warszawą 211.30: Akcje kredytowe == 
| Wekśsiena Petersh.kr. 211. — | Weksle na Londyn kr. 20.313 


| Wek,na Potersb.dłag. 205.20)  „ + „dh 20.2 
Bil. ban. russ. nadogt. 212.— ; Żyto w tow. goto 124.50 

| Wschodnia poż. Ilam. 66.10 | Żyto ua wiosuą 131,75 
Listy zast bej serji _ 6540 | 


Kursy 30, 25-go października: 211,60, 211.25, 210.70, 208.30. 
21160. 66,—, —.—, 196.70, 125.50, 132.50. 


Specjalista. 
W dniu wezorajszym na ławie oskarżonyeł w piet- 
| wszym wydziale kryminalnym tutejszego sądu okre- 
gowego zasiadł mieszkaniec wsi Bełżyce, w gubernji 
| lubelskiej, Marjan Michał Berszakiewicz vel Dersza- 
| kiewiez, który przyznał się do speluienia 31 kradzie- 
ży w Warszawie. 

Podsąduy miał specjalność, a była nią kradzież... 
zegarów ściennych w rozmaitych instytucjach miasta 
Warszawy. 

W lutym r. 1890-go zginał z sali posiedzeń sędzie- 
go pokoju 2-go rewiru m. Warszawy zegar ścienny, 
| wartości 40 rs.; w parę dni później powtórzyło się to 
| samo u sędziów pokoju 4, }1, 8 i 2l-go rewiru, na- 
! stępnie zaś w magistracie iu. Warszawy, w lokalu 
| kasy przemysłowców warszawskich, w piątem gimna- 
| zjum męskiem, w biurze zjazdu sędziów pokoju l-g0 


| 
| ; z sądów. 
| 
| 


* 


t 


okręgu gubernji warszawskiej, w g 
dziennika sądu okręgowego warszawskiego oraz tu- 
tejszej izby sadowej, w kantorze Banku państwa, 
wreszcie w ekspedycji kolei nadwiślańskiej. 

W resursie kupieckiej podsądny przywłaszczył so- 
bie dwa zegary. 

Z kolei zauważono brak ezasomierza w kasie głó- 
wnej, kontroli wagonów i kasie emerytalnej urzędni- 
ków kolei wiedeńskiej. 

Berszakiewiez operował i na korytarzach hotelów 
tutejszych: Brithlowskiego, Europejskiego, Paryskie- 
go i Krakowskiego. 

Jedna z najśmielszych, choć przechodząca już gra- 
nice „specjalności”, była kradzież, spełniona przez 


podsądnego podczas licytacji w wydziale cywilnym | 


sądu okręgowego, mianowicie kradzież marynarki 
sędziemu Rambergowi, przewodniczącemu licytacji 
w sali sądowej. 

|. Sąd okręgowy skazał Berszakiewicza na oddanie 
do rot aresztanekich na półtrzecia roku, a następnie 
pod specjalny dozór policji na lat cztery. 


ę 


ODPOWIEDZI REDAKCJI 


— Jankomi. — W tak krótkim czasie, jaki nam sz. pan za- | 


kreśla, wyczerpującej odpowiedzi dać nie możemy. Po tę 
odpowiedź zresztą zwrócilibyśmy się do specjalistów, a w pier. 
wszym rzędzie do Bronisława Grabowskiego w Częstochowie, 
który—nie wątpimy—da sz. panu na lis; wyjaśnienie zado- 
walniające. 

— Stałemu prenumeratoromi. — Jeżeli osoba interesowana 
zastrzeże to sobie—chętnie przystajemy. 

— Panu B. J., stałemu prenumeratorowi. — Na członka To- 
warzystwa muzycznego może być przyjęty każdy, kto przed- 
stawiony będzie jak jednego z członków. Kandydaci ule- 
gają następnie balotowaniu. Opłata roczna wynosi rs, 10, pła- 
tne półrocznie z góry. Bilet wolnego wejścia na wieczory, 

rzez Towarzystwo urządzane, służy tylko członkowi; rodzina 
Li płaci połowę ceny biletu, 

— Prenumeratorowi z ul. Twardej.—Zapytuje pan: czy pryn- 
cypał ma prawo doraźnie wydalić ze swego kantoru stałego 
współpracownika z powodu kilkutygodniowej choroby tegoż, 
pomimo, iż chory przysłał za siebie odpowiedniego zastępcę, 
oraz czy wydalony w ten sposób oficjalista ma tytni do skargi 
sądowej o pensję trzymiesięczną? Zagadnienia tego prawo 
wprost nie rozwiązuje. Z uwagi atoli na ogólne jego zasady 
i względy słuszności oraz przez analogję z przepisami o wza- 


jemnych obowiązkach panów i sług (Dz, praw, t. 57), sądzi- ; 


my, że skoro choroba, jako przypadek, niezależny od woli 
człowieka, nie może być poczytaną pracownikowi za winę 


(art. 1148 kod. Nap.), przeto nie może też być ona dla pryncy- | 


pała zasądą do rozwiązania umowy. Nadto, wedle art. 1184 
kod. Nap., rozwiązanie umowy dwustronnej, skutkiem nieu- 
czynienia zadość swemu zobowiązaniu przez jednego z kon- 
trahentów, następuje nie z samego prawa, lecz jedynie z wy- 
roku sądu, który, stosownie do okoliczności, może owemu 
kontrahentowi zwłoki udzielić. Z tych zasad wydalenie cho- 
rego współpracownika odbyć się może, naszem zdaniem, tylko 


za miesięcznem wypowiedzeniem miejsca; w razie zaś doraźne- | 


go usunięcia, wydalony dochodzić może pensji kwartalnej. 
Akcję tę poprzeć należy świadectwem lekarza i zeznaniami 
świadków. í 


Sprawozdania z targów. 


Targ zbożowy na Pradze w dniu 26-ym października, — 
Usposobienie targu w dniu dzisiejszym było spokojne, dowóz 
wynosił 18 mago 
ì 2 jęczmienia. Żyto spokojnie, za wyborowe płącono po 66 
do 67', kop., za średnie po 64 do 65 kop. i za ordynaryjne 
po 62 do 68 kop. Owies bez zmiany, wyborowy kupowano po 
82—87 kop. średni po 75 do S1 kop. i ordynaryjny po €4 do 74 
kop. Grykę nabywano stosownie do gatunku po 80 do S2 kop. 
Jęczmień słabo, browarny kapowano po 74 do 80 kon.. towar 
na pasżę sprzedawano po 55—64 kop. Dla kaszy jaglanej ten- 
dencja niezmieniona, płacono 76 do 85 kop. wzlędnie do do- 
broci ziarna. 

— Magazyny tranzytowe przy stacji Praga kolei 
w arszawsko-terespoiskiej. 

Sprawozdanie z dnia 26-go października 1893 r. 
wyszło: przyszło: pozostaje: 
1 wag. — wag. _3 wagonów 
ai r „4] 
Mąki żytniej . © 
Mąki pszennej . 
K aszy jaglanej . 
Kaszy gry czauej 
iRyżu , 
F'szeniey 
d ęCzinienią 
Gocha + e 
Gorki i: 
Cebuli 
l usoli 
ŁO kiaia 
Makuchów ,„. 
Maki kartoflanej , 
hukurydzy , 
Sajili . ą 
kRodzenków 
Zelaza 
Tar: 
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wag. 


Razem 11 13 wag. 360 wagonów, 


Udesa, 22-70 października. (Rynek zbożowy). — Przy braku | 
uabywców nastrój rynku odeskiego jest ospały, an ceny obni- | 
Nabywane są jedynie robne partje na | 


żaja się stopniąwo. 
potrzeby miejscowe. Stan ten tłumaczy się zarzaceniem ryn- 
ków zachodnio-europejskich zbożem Ameryki, która pragrie 


w ten sposób ściągnąć jaknajwiększą ilośc złota na swój ry- | 


nek pieniężny. Płacono za szadomierkę T0 kop., 75 kop. do 50 


machu ogólnego 1 


ów, z których 5 wagonów było żyta, 1lowsa | 


W arukarri Aurjera uarszcy shiegc=—1 lae Testralny Nr 452c (nowy 9). 
Fećzkicr Żrerciszek ( lszev shi V Jeancj: W 


Targ bydła i trzody chlewnej w Będzinie z d. 25-go 
października 1893-go r.: 
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Z zagranicyprzybyli nabywcy główniejsi: . Giwitz z Gór Tar- 
nowskich, z Beuten, Katowic i z Mysłowic. 

Gdańsk, dnia 23-go października, — Pszenica krajowa 
miała obrót mały i pozostała prawie bez zmiany. Pszenice 
polskie i ruskie również bez zmiany. Płacono za polską tran- 
zyto pstrą obsadzoną 700 gr. 105 m., dobrze pstrą 756 gr. 118 
m., jasno-pstrą obciągniętą 740 gr. 116 m., jasno-pstrą 745 gr. 
119 mar., 747 i 753 gr. 120 m., 756 gram. 121 mar., białą 729 , 
gr. 118 gram., za ruską tranzyto girkę 7'8 gr. 93 m., 708 gr. 
90 m. 760 gr. 100 m. 766 gr. 108 mar. za tonnę. Terminy tran- 
zyto: na październik 121'/ m. płacono, na październik-listopad 
121'p m. płacono, na listopad-grudzień 121 mar. płacono, na 
kwie:cień+maj 1893 roku 12574tmar. w zaofiarowaniu, 125 mar. 
w poszukiwaniu, na maj-czerwiec 1893 roku 127 mar. w za- 


tranzytowej 121 mar. Wypowiedziańo 147 tonn. Żyto krajowe 
cekolwiek mocniej, towar tranzytowy prawie bez zmiany, pra- 
"wie bez zmiany. Płacono za polskie tranzyto 740 gr. 91 mar., 
741 gram. 90 m.. 785 gr. 88m. Wszystko za 714 gr. i tonnę. 
Terminy: na październik dolno-polskie 91'/, m. w zaofiarowaniu, 
| 91 mar. w poszukiwaviu. na październik-listopad dolno-pol- 
skie 937 mar. w zaofiarowaniu. $0,mar. w poszukiwaniu, na 
l istopad-grudzień dolno-polskie 9.) mar.. w zaofiarowanin, 8914 
| mar. w poszukiwaniu, na kwiecień-maj dolno-polskie 921), mar. 
| w poszukiwaniu, na maj-czerwiec 
| dolno-polskie 9 t, mar. w zaofiarowaniu, 93 fmar. w poszuki- 
| waniu. Cena regulacyjna dolno-polskiego 91 m., tranzytowe- 
| 90 mar. Jęczmień targowano russki tranzyto 662 gr. 88 m. za 
tonne. W ska polska tienz; to pstra 90 mar. za tonńę płacono. 
Rzepik russki tranzyto letni 175 mar. za tonnę płacono. Lnica 
ści tranzyto 134 m., bardzo piękna 142 m. za tonnę placo- 
no. Rzepnica russka trazyto 95, 112, 115 i 120 mar. za tonnę 
targowano. Makuchy rzepakowe polskie 6.20 mar. za 50 kil. 
płacono. Otręby pszenne na wywóz morzem grube 3.07 mat., 
| 3.85, średnie 3.70 m., miałkie 3,00, 3.65 m. za 50 kil. targ. Spi- 
| rytus nie podlegający cłu w towarze gotowym 51 mar. w po- 
szukiwaniu, na październik 51/, mar. w poszukiwaniu, podle- 
gający chi w towarze gotowym 81 m. w poszukiwaniu, na paź- 
dziernik 34°, m. w roszukiwaniu, na listopad-maj 30, mar. 
w poszukiwaniu. Dla cukru w Gdańsku i Magdeburgu 
tendencja stała. Kurs w Gdańsku" 213.10 mar. za 100 rs. 

W tygodniu ubiegłym handel mąką, pomimo, iż za- 
potrzebowania nie były tak duże jak w tygodniach poprze- 
dnich, był jednak dość ożywiony, dzięki czemu ceny mąki nic 
nie ncierpiały. Mąka z okolic Lublina zyskała nawet jeszcze 
| 15 kop. na worku 5-pudowym i to we wszystkich gatunkach, 


| w zaofiarowaniu, 92 mar. 
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Wykaz transportów, 
ETACIE PO en? 


Za frachtóm zwyczajnym: a) do. magazynów składowych: 
Orsza N 6428; Szpoła X 2004; Chorobicze N 120; Biełopole Ne 
1258; Kriesty N> 128; Cybulewo N 711; Czerkaskaja N* 1840; 

b) do Pragi (loco): Siedlce N*Ne 2475, 2493, 2499, Łuków 
NNS 2334, 1169, 1168, 1170, 2847; Biała New 2418, 2410; Kotnń 
N.v 256, 256: Krzywda Ne 457; Homel X 7418, 7420; Orzeł 

CA ROCA 
360, 8361, 8244, 8326, 8330, 8497, 8501, à 1, 8552 

SR 8550, 8568: Jarcewo KSS 3359. 3122; Smoleńsk X '1799; 
176: Zmijewka M 359; Nowozybków N* 4150; Batraki X ; 

- Nowosiełki N 578; „Jelec M 1162: Archangielskaja Ne 62; Do- 
brusz M 427; Juskowce N 950; Mironowka Y- 1459; Kamienka 


Boromla M 1848. 

M 864; Astrachań Xè 10; 

Wiaźma Ne 7874; Samara NM 28210; Stanowyj-Kołodeź NNIS 
N 864; Sergiejewo Ne 8718. 


LECZ NN, > 
specjalna chorób zębów i jamy ustnej. 
Operacje, leczenie, plombowanie, zęby sztuczne. Przyj- 
mują doktorowie i dentyści eodziennie i w święta od 
10—6-ej. Warszałkowska 109. 4552 
Warszawska szkoła Bentystyczna 

Lecznica— Królewska ar 1. 

Płatne gabinety—Krak.-Przedm. nr 9. 
Przyjęcie pacjentów od 9—4. 4237 


| 
| 
| 
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który poleca się względom 


Żubrówka, Je 
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acław £zymanowski : Antoni 


oflarowaniu, 1261/3 mar. w poszańkiwaniu. Cena regulacyjna | 


- rzy uey Krilewskij ar 16 obok packa gieldy, otworzony zostal: 
Skład Hurtowy wyrobów dystyłarni „Jeziorko”, 


ziorko, Siwucha, Zytn 
JoszoaeBo liensypow Bapimasa 14 (26) 
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„FE I G A R O za S 
illustrowany kalendarz humorystyczny = | 
. wydany przez e 
W. P. MHagnuskiego, "SE 
z winetką kolorową, ołówka J. Rapackiego, aksa ; 
najiepszych humorystów. Nabywać można we w8 a 
tkich księgarniach, kioskach i dworeach kolejowych. 
Skład główny w księgarni G. Centnerszwera, 
szałkowska 143. Cena kop. 20. 116: 
— Otrzymaliśmy świeże transporta Cygar hā“ 
wańskich, antwerpskich i amerykań* 
skich, Tytoni angielskich i franeuskich, Ad" 
bake francuską „Hłappć” które w wielkim WF 
borze polecamy pp. palącym. "R 


kalimyski 1 Przenosi 4 


Warszawa, 
HOTEL EUROPEJSKI. 
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aromatisatum 
Wendy i WY iorogórskiego 


w Warszawie, 

Złota 54. Filja Zgoda 7. Telefonu nr 138. | 
Poleca węgiel fHłudolf z najcelniejszej kopala 
w Miwce oraz drzeu'o i węgle drzewne. j 
Odstawa najpunktualniejsza. 4 


— Wyroby z prawdziwej Welny S% | 
snowej od reumatyzmu i przeziębienia, ora% pa y 
ginalny Olejek i Ekstrakt Rajchenhalski z Pinus +87 
inilii poleca po cenach dawniejszych WY. S 4704 
kacz, Miodowa 44 w Warszawie. 4 
ROZKŁAD JAZDY POCIĄGÓW. — _ 
BRC d. „Pick. 


|. godziny i minuti. 


Warsz.-wied.| Kurjerski Ii TI kl. z wa- | | | 
a) do Granicy, gonem sypialnym. . 10) 5w.| 6 
i Sosnowca Pospieszny 8 klasy..,,| 6/40r 
| Pocztowy 8 klasy... <. [10] 20r: 
| Osob. 3 kl. do Sosnowca. | 3-30pp 
| Osob. 3 kl. do Piotrkowa |, 6 50 pp. 
| (Powyższe pociagi łączą | | 
| stę z koleją łódzk. i dąbr.) | 
b) do Ale- Kurjerski Ii IIkl... . 4 4 50 pp. 
ksaqdrowa Pocztowy 3 klasy, . ...| 8 15r 
Osobowy: 3 klasy se-s- +14 15 w. 
| Osob. Skl. do Skierniewic! 8 46 w. 
Warsz.-te- |Poczt. 3 kl. dla komuniki) | sù 
respolska | bezpośr., a 2 dla miejsce. | 3 56 pp.. 
Towarowo-osobowy ...|10 53 w. ` 
! Towarowo-osobowy ...;10 1r. 
Nadwiślańs.| Pocztowy Bklasy. ....| 2 47 pp. 
a) dò Kowla | Osobowy. 3 klasy. ....|11 89 w. 
;, Osobowy do Iwangrodn. 8 15r. 
| (Powyższe pociągi łączą | 
| się z koleją dąbrowską). | i 
b) do Mławy | Pocztowy 3 klasy... +». | 5 81 pp. 
"| Osobowy 3 klasy. ...-| 7 47r. 
- Obwodowa | Osob, z kolei wiedeńskiej 1 52pp 3%, 
| Osob. z kolei terespolsk. . | 3. o 3 ppi „(26 
Warsz.-pe- | Pocztowy 3 klasy. . e| 9 387.117 
tersbnrska | Osobowy 3 klasy ..... 11 w: 8 
| Osobowo-towarowy 213, Hi 
| kl do Białegostokn... 4 30pp. 6 
y został: 4 
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Pp. Kupców i Handlujących. 


iówka, Red 
Owraópa 43934, + kę 
Pietkiewicz (Adam Pżu3), ve SPADA 4 
za 
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